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MARTYNA STREMBSKA-KOZIE�

PEDAGOGICZNE ASPEKTY FILOZOFII PERSONALISTYCZNEJ
EDYTY STEIN I JÓZEFA TISCHNERA

Wychowanie na przestrzeni wieków stanowi przedmiot zainteresowań nie
tylko pedagogiki, która zyska�a status nauki dopiero na pocz �atku XIX w.,
lecz przede wszystkim filozofii. Jak podkreśla Marian Nowak, „Nie jest wie�c
obce problematyce filozoficznej podejmowanie problemów wychowawczych,
ani tez� nie jest obca pedagogice obecność w niej podejścia filozoficznego
do problemów zwi �azanych z wychowaniem cz�owieka”1. Z czasem na tym
wspólnym gruncie badań wyodre�bniona zosta�a subdyscyplina naukowa,
zwana filozofi �a wychowania. Gdy mówi sie� o filozofii wychowania, proble-
matyczne staje sie� jednak dok�adne określenie jej naukowej toz�samości. Pawe�
Walczak stwierdza, z�e „niemalz�e kaz�dy badacz sytuuj �acy sie� w obszarze
filozofii wychowania definiuje jej sens, znaczenie, zakres, cele i zadania na
swój odmienny sposób”2.

Znajduje to swoje odzwierciedlenie choćby w pedagogice XIX i XX w.
Krzysztof Jakubiak i Roman Leppert, analizuj �ac polsk �a myśl pedagogiczn �a
tamtego okresu, odnajduj �a trzy podstawowe sposoby uprawiania filozofii
wychowania. Pierwszy z nich przypada na prze�om XIX i XX w. Wówczas
to filozofia wychowania pozostawa�a nieautonomiczna wzgle�dem pedagogiki.
Postrzegano j �a jako pedagogike� filozoficzn �a, stanowi �ac �a cze�ść pedagogiki
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1 M. NOWAK, Od filozofii cz�owieka do filozofii wychowania, w: Poza kryzysem toz�samo-
ści. W kierunku pedagogiki personalistycznej, red. F. Adamski, Kraków: WN PAT 1993, s. 39.
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ogólnej3. Z kolei w okresie PRL-u dominowa�y dwa odmienne podejścia do
filozofii wychowania. Jedni autorzy utoz�samiali j �a z pedagogik �a ogóln �a, inni
wyraźnie oddzielali pierwsze od drugiego, wskazuj �ac, z�e zadaniem filozofii
wychowania jest filozoficzna refleksja nad wychowaniem4, pedagogika ogól-
na zaś wprowadza w podstawy wiedzy o pedagogicznej5. Dziś filozofie� wy-
chowania ujmuje sie� jako subdyscypline� pedagogiki ogólnej, której „zada-
niem jest ukazanie filozoficznych przes�anek teorii i praktyk pedagogicznych,
opracowanie swoistej metateorii edukacji, zdefiniowanie miejsca pedagogiki
pośród innych nauk, a takz�e sformu�owanie fundamentalnej bazy poje�ciowej,
umoz�liwiaj �acej klarowny opis rzeczywistości oraz dialog interdyscyplinar-
ny”6.

Niniejszy artyku� stanowi próbe� rekonstrukcji myśli filozoficznej dwojga
wielkich fenomenologów – Edyty Stein (1891-1942), z�ydówki, konwertytki,
karmelitanki bosej, świe�tej Kościo�a katolickiego oraz ksie�dza Józefa Tischne-
ra (1931-2000) � ukazania jej pedagogicznych aspektów oraz osadzenia w ob-
szarze zainteresowań badawczych filozofii wychowania. I choć wydawać by
sie� mog�o, z�e autorów tych dzieli wiele, to dostrzec moz�na pewne podobień-
stwa dotycz �ace ich naukowej biografii, źróde� pogl �adów czy wyboru podej-
mowanych tematów. Oboje pozostawali pod wyraźnym wp�ywem fenomenolo-
gii Edmunda Husserla – Stein by�a jego uczennic �a i asystentk �a, Tischner zaś
czerpa� z jego dorobku oraz pracowa� razem z jego studentem � Romanem
Ingardenem, przyjacielem Edyty Stein. Dla obojga sprawy cz�owieka, jego
rozwoju i wychowania, pozostawa�y niezwykle waz�ne. Oboje równiez� zosta-
wili po sobie bogat �a spuścizne� naukow �a, która moz�e stanowić źród�o inspira-
cji dla wspó�czesnych pedagogów.

3 Zob. K. JAKUBIAK, R. LEPPERT, Sposoby rozumienia filozofii wychowania w polskiej
pedagogice XIX i XX wieku, w: Idee pedagogiki filozoficznej, red. S. Sztobryn, B. Śliwerski,
�ódź: Wydawnictwo U� 2003, s. 228.

4 Zob. tamz�e, s. 230.
5 Zob. M. NOWAK, Podstawy pedagogiki otwartej. Uje�cie dynamiczne w inspiracji chrześ-

cijańskiej, Lublin: RW KUL 1999, s. 98.
6 Filozofia wychowania, w: Leksykon PWN. Pedagogika, red. B. Milerski, B. Śliwerski,

Warszawa: WN PWN 2000, s. 67.
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W KRE� GU ANTROPOLOGII WYCHOWANIA EDYTY STEIN

Stein zainteresowania naukowe zwi �azane z pedagogik �a realizowa�a w okre-
sie zatrudnienia w Niemieckim Instytucie Pedagogiki Naukowej w Münster.
W latach 1932-1933 prowadzi�a wyk�ad z zakresu antropologii filozoficznej,
kszta�c �ac przysz�ych nauczycieli. Nieprzypadkowo pierwsz �a cze�ść tegoz� wy-
k�adu poświe�ci�a zagadnieniu struktury osoby ludzkiej. Dostrzeg�a bowiem
wyraźne zwi �azki pomie�dzy nauk �a o wychowaniu a antropologi �a. Podkreśla�a,
z�e u podstaw wszelkiej pracy wychowawczej znajduje sie� określona koncepcja
cz�owieka. Jednocześnie „jest moz�liwe, z�e ktoś prowadzi prace� wychowawcz �a,
nie dysponuj �ac jak �aś metafizyk �a w sensie przemyślanego systemu czy jak �aś
rozwinie�t �a ide �a cz�owieka. Ale takie czy inne uje�cie świata i cz�owieka za-
wsze lez�y u podstaw jego poczynań”7. W innym miejscu zaznacza równiez�:
„Pedagogika buduje zamki na piasku, gdy nie dysponuje odpowiedzi �a na
pytanie «Czym jest cz�owiek?»”8. Pytanie to znajduje sie� u podstaw wszel-
kiej refleksji o wychowaniu i w rzeczywistości wyraz�a d �az�enie do odkrycia
natury i przeznaczenia cz�owieka.

Cz�owiek, w uje�ciu filozofii personalnej, ma nie tylko zdolność do wartoś-
ciowania i poszukiwania wartości, ale nade wszystko sam stanowi wartość
najbardziej podstawow �a i prymarn �a9. Stein, analizuj �ac strukture� procesu wy-
chowania, wymienia cztery podstawowe jego komponenty: cel wychowania,
osobe� wychowanka, wychowawce� i narze�dzia, którymi dysponuje, a takz�e
w�aściwy proces wychowania10. Wśród tych elementów kluczowe znaczenie
dla uczennicy Husserla ma postać wychowanka. To wychowanek stanowi
bowiem punkt odniesienia dla wszelkich dzia�ań wychowawczych. Jego oso-
bowość wyznacza cele i metody ich osi �agania. St �ad tez� poznanie i zrozumie-
nie jego natury stanowi punkt wyjścia nie tylko dzia�ania, ale takz�e myślenia
wychowawczego.

7 E. STEIN, Budowa osoby ludzkiej. Wyk�ad z antropologii filozoficznej, oprac. B. Beck-
mann-Zöller, t�um. G. Sowinski, Kraków: Wydawnictwo Karmelitów Bosych 2015, s. 46.

8 Tamz�e, s. 69.
9 Zob. S. KOWALCZYK, Cz�owiek w poszukiwaniu wartości. Elementy aksjologii persona-

listycznej, Lublin: Wydawnictwo KUL 2006, s. 165.
10 Zob. E. STEIN, Bildung und Entfaltung der Individualiät. Beiträge zum christlichen

Erziehungsauftrag, Edith Stein Gesamtausgabe, t. XVI, Freiburg�Basel�Wien: Herder 2001,
s. 51; zob. A. PRZYBYLSKI, Dzia�alność edukacyjna i myśl pedagogiczna św. Edyty Stein, Kra-
ków: Wydawnictwo WAM 2007, s. 179.
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Edyta Stein określa cz�owieka mianem bytu osobowego. Cóz� to oznacza
i jakie niesie ze sob �a konsekwencje? Otóz� osoba ludzka z jednej strony reali-
zuje sie� jako indywiduum, z drugiej zaś wychodzi poza siebie i d �az�y do
nawi �azania relacji z drugim cz�owiekiem. „Refleksja nad oddzielnym indywi-
duum ludzkim pozostaje abstrakcyjna. Jego istnienie jest istnieniem w świe-
cie, jego z�ycie jest z�yciem we wspólnocie”11, akcentuje Stein. Dlatego za
redukcjonistyczne nalez�y uznać wszelkie uje�cia antropologiczne, które nie
uwzgle�dniaj �a owych wymiarów bytu ludzkiego.

Cz�owiek, rozpatrywany z perspektywy indywiduum, jest w uje�ciu uczenni-
cy Husserla bytem z�oz�onym i dynamicznym. Na jego strukture� sk�ada sie�
trójjednia materialnego cia�a (niem. Körper) pojmowanego jako z�ywa istota
(niem. Leib), duszy (niem. Seelenwessen) i duchowości (niem. Geistwes-
sen)12. Przyjrzyjmy sie� pokrótce kaz�demu z tych elementów konstytutyw-
nych dla ludzkiego istnienia.

„Cia�o fizyczne Körper, maj �ace określony, zamknie�ty i regularnie roz-
cz�onkowany kszta�t […] zawiera w sobie samym coś czyni �acego je takim
cia�em, jakim ono kaz�dorazowo jest, dzie�ki poste�puj �acemu procesowi kszta�-
towania […] To kszta�towanie sie� od wewn �atrz stanowi swoisty sposób bycia,
[mianowicie] sposób bycia z�ywej istoty”13 � wyjaśnia Stein. Oznacza to d �a-
z�enie organizmu cz�owieka do wzrostu, ku określonemu celowi, jakim jest
osi �agnie�cie swojej dojrza�ości.

Dusza stanowi dla Stein nie tylko forme� cia�a, lecz takz�e wewne�trzny
ośrodek istnienia osoby ludzkiej. To ona „przewodzi” wszystkie doznania
z zewn �atrz do wne�trza cz�owieka, i na odwrót. Nie jest bytem skończonym.
Jej w�asności �a jest bowiem ci �ag�e stawanie sie� (niem. Werdegang)14. W ni �a
takz�e wpisane zosta�y wszystkie ludzkie potencjalności. Dusza stanowi zatem
z jednej strony czynnik kszta�tuj �acy, z drugiej zaś ma zdolność do samo-
kszta�towania15.

W refleksji Stein rzeczywistość duchowa cz�owieka obejmuje „osobe� du-
chow �a” oraz „sfere� duchow �a”16. Oba te wymiary wzajemnie sie� przenikaj �a
i warunkuj �a – w centrum konkretnej osoby duchowej znajduje sie� bowiem

11 E. STEIN, Budowa osoby ludzkiej, s. 243.
12 Zob. tamz�e, s. 86-87.
13 Tamz�e, s. 98.
14 TAZ� , Byt skończony a byt wieczny, t�um. I.J. Adamska, Kraków: Wydawnictwo Karmeli-

tów Bosych 1995, s. 437.
15 TAZ� , Budowa osoby ludzkiej, s. 175.
16 TAZ� , Twierdza duchowa, t�um. I.J. Adamska, Poznań: Zysk i S-ka 2006, s. 43.
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duch, który jednocześnie pozwala jej rozwijać duchow �a sfere�, choćby ta
nawet nie pochodzi�a od tejz�e osoby. „Duch jest wyjściem poza siebie sa-
mego, otwartości �a w dwojakim sensie: na świat przedmiotów, który jest do-
świadczany, i na obc �a podmiotowość, obcego ducha, z którym razem be�dzie
doświadczany i przez�ywany”17. A zatem pozwala on cz�owiekowi przekra-
czać siebie, poznać świat i wejść w osobow �a relacje�, równiez� ze swoim Stwó-
rc �a. Opisuj �ac ludzkiego ducha, Stein obrazowo przeciwstawia go cia�u fizycz-
nemu (Körper). Duch w odróz�nieniu od cia�a jest nieograniczony przestrzen-
nie, nie ma zarysowanej postaci oraz moz�liwości wolnego wychodzenia z sie-
bie. Autorka nie próbuje w ten sposób oddzielić z�ycia duchowego od mate-
rialnego, gdyz� cz�owiek w równym stopniu realizuje sie� na p�aszczyźnie
osoby i bytu ukszta�towanego cieleśnie18.

Personalna antropologia Edyty Stein sprzeciwia sie� nowoz�ytnemu uje�ciu
osoby ludzkiej jako „monady bez okien”, zapocz �atkowanemu przez Kartezju-
sza. Juz� podczas pisania swojej dysertacji doktorskiej spostrzeg�a, z�e cz�owiek
ma podwójn �a istote� � indywidualn �a i spo�eczn �a. I o ile jej dzie�o O zagad-
nieniu wczucia podejmuje problematyke� osoby ludzkiej od strony jednostko-
wej, o tyle świadoma tej jednostronności przygotowuje prace dotycz �ace osoby
jako bytu spo�ecznego. Wyraz�a w nich przekonanie, z�e niemoz�liwe staje sie�
zrozumienie budowy poszczególnych indywiduów bez poznania, w jakim
stopniu cz�owiek jest determinowany przez swój byt spo�eczny – akty spo-
�eczne, relacje spo�eczne, wspólnoty i typy spo�eczne19. Doświadczenie z�y-
cia we wspólnocie pozwala zaś osobie nie tylko przekszta�cić siebie i wejść
w bardziej wartościowy typ spo�eczny, lecz nade wszystko ocala j �a od samot-
ności i formuje w niej now �a ponadindywidualn �a osobowość, jednocz �ac �a w so-
bie si�y i zdolności, które przekraczaj �a jednostkowe moz�liwości dzia�ania20.

Poznanie struktury osoby ludzkiej, zgodnie z fenomenologiczn �a zasad �a
powrotu do rzeczy samych, sta�o sie� dla Stein przyczynkiem do dalszej re-
fleksji na temat cz�owieka, jego rozwoju i wychowania. Jak przekonuje: „nie
moz�na wychowywać, nie wiedz �ac kim cz�owiek jest i jaki on jest, w jakim
kierunku powinien być prowadzony i jakie drogi s �a moz�liwe”21. Interpretu-

17 TAZ� , Filozofia psychologii i humanistyki, t�um. P. Janik, M. Baran, J. Gaca, Kraków:
Wydawnictwo Karmelitów Bosych 2016, s. 457.

18 TAZ� , Byt skończony, s. 499.
19 TAZ� , Budowa osoby ludzkiej, s. 244.
20 TAZ� , Filozofia psychologii, s. 429.
21 TAZ� , Budowa osoby ludzkiej, s. 282.
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j �ac to stwierdzenie z perspektywy wspó�czesnych osi �agnie�ć naukowych, do-
strzec moz�na w nim konieczność uwzgle�dnienia wiedzy o osobie ludzkiej,
jakiej dostarcza psychologia. Jednakz�e Stein w czasie swoich studiów psycho-
logicznych dosz�a do wniosku, iz� dyscyplina ta, tkwi �ac jeszcze w powijakach,
nie ma w�asnego aparatu poje�ciowego i nie jest w stanie samodzielnie go
wypracować22. Pomocna dla niej w tym zakresie sta�a sie� fenomenologia.
Z tego wzgle�du Stein kategorie: rozwój, stawanie sie� i dojrzewanie, kluczowe
dla psychologii, rozwaz�a�a na gruncie filozofii pierwszej.

Przedstawiona powyz�ej wizja zarysowuje ogólny obraz cz�owieka jako
podmiotu spotencjalizowanego i dynamicznego. W�aściwości te wynikaj �a, jak
juz� zosta�o to wcześniej przedstawione, z natury duszy ludzkiej, zabarwiaj �acej
ca� �a osobe�. Rozwaz�ania te zaprowadzi�y Stein do wniosku, iz� to dusza stano-
wi czynnik wychowawczy23, i znalaz�y sie� u podstaw opracowanej przez ni �a
idei kszta�towania. Jej zdaniem kaz�dy cz�owiek ma wszystkie potrzebne środ-
ki, by móc formować samego siebie. Jednak nie potrafi od swojego urodzenia
z nich we w�aściwy sposób korzystać24. Dlatego tez�, w myśl idei kszta�to-
wania, dusza ludzka moz�e podlegać kszta�towaniu na p�aszczyźnie indywidu-
alnej i spo�ecznej.

Myśl antropologiczna sta�a sie� dla Stein impulsem do opracowania orygi-
nalnej koncepcji wychowania. I choć autorka ta nie formu�uje definicji wy-
chowania, to wierna metodzie fenomenologicznej d �az�y do wskazania jego
istoty. Wychowywać oznacza dla niej „prowadzić ludzi do tego, aby stawali
sie� tym, czym powinni”25. Warto zatrzymać sie� nad tym określeniem, wy-
raźnie dostrzec moz�na bowiem nawi �azanie do greckich terminów: paidagogia
i paideia, które oznaczaj �a w�aśnie „prowadzenie”. W swoim najbardziej pier-
wotnym sensie pedagogika obejmowa�a zatem zadania zwi �azane z prowadze-
niem dziecka. Równie istotne dla zg�e�bienia istoty wychowania jest rozumie-
nie stawania sie�. Kwestie� te� podj �a� wspó�cześnie m.in. W�adys�aw Stróz�ewski,
który podkreśla, z�e „wychowanie zak�ada dynamiczn �a strukture� cz�owieka, to
znaczy jego stawanie sie� i zmienianie, a to z kolei rozumiane jest jako impli-

22 TAZ� , Dzieje pewnej rodziny z�ydowskiej oraz inne zapiski autobiograficzne, oprac. M.A.
Neyer, t�um. I.J. Adamska, Kraków: Wydawnictwo Karmelitów Bosych 2005, s. 278.

23 Por. A. PRZYBYLSKI, Dzia�alność edukacyjna, s. 181.
24 Zob. Edyty Stein refleksje o kobiecie, oprac. M.A. Neyer, t�um. I.J. Adamska, M. Grzy-

wacz, Borne Sulinowo 2005, s. 214; zob. E. STEIN, Kobieta. Pytania i refleksje, t�um. W. Szy-
mona, Kraków: Wydawnictwo Karmelitów Bosych 2015, s. 298.

25 E. STEIN, Autoportret Edyty Stein w jej twórczości. Wybór pism duchowych, t�um.
I.J. Adamska, Poznań: Flos Carmeli 1999, s. 60.
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kuj �ace moz�liwość zmieniania sie� na lepsze”26. Owo stawanie sie� zak�ada
zatem – z jednej strony – istnienie pewnych obiektywnych moz�ności, z dru-
giej zaś cel � którym jest � najogólniej ujmuj �ac � cz�owieczeństwo27. Idea
cz�owieczeństwa, na co wskazuje Stróz�ewski, stanowi szczególne miejsce
spotkania filozofii i pedagogiki. Pierwsza, by j �a ods�aniać, druga – by poma-
gać kszta�tować cz�owieka wed�ug niej28.

Tym, co pozwala na dojrzewanie cz�owieczeństwa w cz�owieku, s �a wartoś-
ci. Dla Stein to mi�ość stanowi naczeln �a wartość i jednocześnie zasade� w wy-
chowaniu. Mi�ość zatem powinna przenikać kaz�d �a relacje� wychowawca-wy-
chowanek. Z jednej strony bowiem wychowawca mi�uje wychowanka, z dru-
giej zaś mi�ość jest pragnieniem wychowanka. Cóz� to oznacza? „Mi�ować
kogoś to znaczy odpowiedzieć na jego osobow �a wartość i uzyskać udzia�
w tej wartości; ponadto starać sie� strzec jej i j �a zachować. Pragn �ać mi�ości
to znaczy pragn �ać cudzej afirmacji w�asnej wartości osobowej, zostać zapew-
nionym o w�asnej wartości przez innych i chcieć, by mia�a ona u nich bez-
pieczne schronienie”29. Wychowanie przepe�nione mi�ości �a pozwala wycho-
wankowi odkryć siebie jako nadrze�dn �a wartość. Doświadczenie w�asnej wiel-
kości ukierunkowuje zaś jego stawanie sie� na realne dobro, jakim jest osobo-
wa pe�nia.

FILOZOFIA DRAMATU JÓZEFA TISCHNERA

JAKO FILOZOFICZNA ANTROPOLOGIA WYCHOWANIA

Cz�owiek i jego wychowanie by�y polem refleksji Józefa Tischnera od
najm�odszych lat. Stefan Szary, analizuj �ac biografie� tego autora, wskazuje na
trzy szczególnie waz�ne okresy jego z�ycia, które przyczyni�y sie� do z�ywego
zainteresowania t �a problematyk �a. Pierwszy z nich obejmuje wczesne lata
dziecie�ce. Juz� wówczas Tischner, przygl �adaj �ac sie� pracy nauczycielskiej ro-
dziców, móg� czerpać swoje inspiracje pedagogiczne, s�uz� �ace rozwojowi jego
myślenia o wychowaniu cz�owieka. Kolejny okres przypada� na czas formacji
kap�ańskiej w seminarium duchownym, gdzie podejmowa� refleksje� nad wy-

26 W. STRÓZ� EWSKI, Logos, wartość, mi�ość, Kraków: Wydawnictwo Znak 2013, s. 277.
27 Zob. E. STEIN, Byt skończony, s. 96-97.
28 Zob. W. STRÓZ� EWSKI, Logos, s. 282.
29 E. STEIN, Budowa osoby ludzkiej, s. 272.
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chowaniem religijnym. Ostatni okres obejmuje praktyke� katechetyczn �a oraz
obje�cie wyk�adów akademickich30.

Zanim jednak przedstawione zostan �a pedagogiczne aspekty Tischnerowskiej
filozofii nalez�y wpierw odkryć, kim jest – w uje�ciu Tischnera – cz�owiek i co
buduje jego rzeczywistość. Filozofia cz�owieka Tischnera jest określana jako
filozofia dramatu. W samym centrum refleksji tego autora znajduje sie� cz�o-
wiek. I choć „o cz�owieku powiedziano w filozofii juz� bardzo wiele - pomi-
mo to ci �agle pozostaje on tajemnic �a do końca niezg�e�bion �a”31. Tischner po-
strzega osobe� ludzk �a jako istote� dramatyczn �a, tzn. istniej �ac �a w konkretnym
czasie i otwart �a na drugiego cz�owieka i scene� dramatu32. Czas dramatyczny
nie jest czasem obiektywnym, czasem przyrody z�ywej czy czasem wewne�trz-
nej świadomości. Czas ten, jak podkreśla autor, „dzieje sie� mie�dzy nami jako
uczestnikami jednego i tego samego dramatu […] wi �az�e mnie z tob �a, a ciebie
ze mn �a i wi �az�e nas ze scen �a, na której toczy sie� nasz dramat”33. Scene� dra-
matu tworzy świat, którego cz�owiek doświadcza, przemienia go i uprzedmio-
tawia. Otwarcie sie� na inn �a osobe� zaś dokonuje sie� dzie�ki pewnemu zobowi �a-
zaniu wobec niej34.

Cz�owiek, doświadczaj �ac w�asnego dramatu, staje takz�e wobec podstawo-
wych pytań o to, kim jest i jakie jest jego przeznaczenie. Tischner stwierdza,
z�e „o cz�owieku nie moz�na powiedzieć, z�e jest, albowiem cz�owiek jest
w stadium ci �ag�ego stawania sie�”35. Sens tego stawania sie� wyraz�a sie�
w przekszta�ceniu osoby i jej natury w osobowość, gdyz� „im bardziej cz�o-
wiek jest osobowości �a, tym bardziej jest cz�owiekiem”36. Tischner problem
rozwoju osobowego powi �aza� z takimi wartościami, jak dobro, wolność i od-
powiedzialność. Kategoria dobra stanowi dla niego nie tylko podstawow �a
zasade� moraln �a, ale takz�e zasade� wychowania. St �ad tez� za dobre uznaje to,
„co sprzyja doskonaleniu osoby ludzkiej, z�e jest to, co obniz�a doskona�ość
osoby”37. Owo dobro nie moz�e być rozumiane jako cel sam w sobie. Jest

30 Zob. S. SZARY, Filozofia wychowania Józefa Tischnera, „Zeszyty Naukowe Szko�y
Wyz�szej Przymierza Rodzin w Warszawie”. Seria Pedagogiczna 3(2009), s. 51.

31 S. SZARY, Cz�owiek – podmiot dramatu. Antropologiczne aspekty filozofii dramatu
Józefa Tischnera, Ke�ty: Wydawnictwo Antyk 2005, s. 3-4.

32 Zob. J. TISCHNER, Filozofia dramatu, Kraków: Znak 2012, s. 10.
33 Tamz�e, s. 8.
34 Zob. tamz�e, s. 9.
35 J. TISCHNER, Jak z�yć?, Wroc�aw: Wydawnictwo „TUM” 2000, s. 9.
36 Tamz�e.
37 Tamz�e, s. 10.
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ono nade wszystko impulsem do przemiany samego siebie, potrzeby wzrostu,
doskonalenia sie�, stawania sie� sob �a38. Wolność sprawia, z�e osoba pozostaje
autonomiczna i suwerenna, jest podmiotem chcenia, a nade wszystko sprawc �a
czynu. Jednak wolności nie nalez�y rozumieć w kategoriach permisywnych.
Permisywizm mia� stać sie� recept �a na rygoryzm i autorytaryzm w wychowa-
niu. W konsekwencji zakwestionowa� potrzebe� wychowania w ogóle39, ak-
centuj �ac jednocześnie znaczenie takich wartości, jak wolność, samorealizacja
czy tolerancja40. Luigi Giussani uznaje za b�e�dne poste�powanie wychowaw-
cze, które pozostawia m�odych ludzi samym sobie, jak równiez� izoluje ich od
świata w imie� tzw. pe�nej autonomii41. Wolność zaś w uje�ciu Tischnerow-
skim to przede wszystkim odpowiedzialność. Zalez�ność te� w pe�ni oddaj �a
s�owa: „Cz�owiek zniewolony to cz�owiek niedojrza�y, a cz�owiek niedojrza�y
jest nieodpowiedzialny i niezdolny do samodzielnego z�ycia”42.

Koncepcja cz�owieka stanowi dla Tischnera fundament teorii oraz praktyki
wychowania. Pozwala ona określić bowiem, jaki cz�owiek jest, a takz�e, jaki
być powinien43. Poszukuj �ac antropologicznych źróde� wychowania, Tischner
odwo�uje sie� do prawdy o osobie ludzkiej wynikaj �acej z filozofii chrześcijań-
skiej. Cz�owiek w tym uje�ciu jest wolny, jest osob �a oraz poste�puje wed�ug
obiektywnie istniej �acej hierarchii wartości etycznych i religijnych. Dlatego
równiez� wychowanie chrześcijańskie powinno obejmować kaz�dy z tych ele-
mentów. Za b�e�dn �a nalez�y uznać kaz�d �a antropologie�, która deprecjonuje zna-
czenie ludzkiej wolności, indywidualności oraz relatywizuje wartości.

Tischner kreśli nie tylko realistyczn �a koncepcje� cz�owieka, lecz takz�e
koncepcje� wychowania. Wychowanie stanowi dla niego prace� „z cz�owiekiem
i nad cz�owiekiem – z tym, kto znajduje sie� w stanie dojrzewania”44. Defi-
nicja ta podkreśla dynamike�, relacyjność i dwupodmiotowość procesu wycho-

38 Zob. tamz�e.
39 „Dobra juz� od urodzenia natura dziecka jest deformowana przez spo�eczeństwo, a szcze-

gólnie przez osoby odpowiedzialne za jego rozwój i wychowanie, jakimi s �a autorytarni rodzice
i nauczyciele” � B. ŚLIWERSKI, Pedagogika antyautorytarna, w: Pedagogika. Podre�cznik
akademicki, red. Z. Kwieciński, B. Śliwerski, t. I, Warszawa: WN PWN 2008, s. 390.

40 Zob. B. ŚLIWERSKI, Wspó�czesne teorie i nurty wychowania, Kraków: OW Impuls 2005,
s. 218.

41 Zob. L. GIUSSANI, Ryzyko wychowawcze jako tworzenie osobowości i historii, t�um.
A. Surdej, Kielce: Wydawnictwo „Jedność” 2002, s. 100.

42 S. SZARY, Filozofia wychowania, s. 59.
43 Zob. J. TISCHNER, Świat ludzkiej nadziei. Wybór szkiców filozoficznych 1966-1975,

Kraków: Wydawnictwo Znak 1992, s. 29.
44 TENZ� E, Etyka solidarności, Kraków: Znak 2000, s. 87.
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wania. Celem wychowania jest osi �agnie�cie przez wychowanka pe�ni osobowej
dojrza�ości. „Dojrzewać – jak przedstawia obrazowo Tischner – oznacza
owocować. A owocować to iść w góre�, poste�pować od nadziei niz�szej do
wyz�szej […] Przechodz �ac od jednego stopnia rozwoju do drugiego, cz�owiek
musi coś z siebie poświe�cić, musi zrezygnować z jednostronnej realizacji
nadziei niz�szej, by dać miejsce nadziei wyz�szej, nadziei ogarniaj �acej i porz �ad-
kuj �acej”45. Kaz�da nadzieja, w uje�ciu tischnerowskim, odznacza sie� w�aści-
wym sobie wymiarem. Autor wskazuje, z�e istnieje nadzieja g�e�bsza lub p�yt-
sza, wyz�sza lub niz�sza, szersza i we�z�sza, a dzie�ki niej cz�owiek ma zdolność
ponoszenia wie�kszej lub mniejszej ofiary. Tym zaś, co decyduje o tym wy-
miarze nadziei, jest doświadczenie wartości46.

Tak poje�te wychowanie sta�o sie� punktem wyjścia dla opracowania przez
Tischnera zasad-wartości wychowania, do których nalez� �a: wierność, nadzieja
i wolność. Wychowanie, jak ostatecznie przekonuje ten autor, to „praca oko�o
ducha” i „praca wed�ug nadziei”. St �ad filozof za kluczow �a zasade� wychowa-
nia przyjmuje wierność. Zadaniem wychowawcy jest bowiem podtrzymywanie
„wie�zi powiernictwa nadziei” pomie�dzy nim a wychowankiem. Jej zerwanie
prowadzi zaś do rozpaczy47. Wychowanie obejmuje równiez� prace� nad ludz-
k �a nadziej �a – t �a wspóln �a wszystkim oraz osobist �a. Wychowawca, w odróz�nie-
niu od pseudowychowawcy, pozostawia jednak wychowankowi w sprawach
najbardziej osobistych przestrzeń wolnego wyboru. W tym momencie dotyka-
my zasady wolności. Uwraz�liwia ona wychowawców na prawde�, z�e „w�asn �a,
osobist �a nadzieje� musi odnaleźć i uczynić w�asn �a sam wychowanek”48. Od-
krycie tejz�e nadziei pozwala bowiem osobie wychowanka doświadczyć siebie
jako wartości49.

Przy okazji niniejszych analiz ujawniony zosta� problem pseudowychowa-
nia i zagroz�eń zeń p�yn �acych. Problematyke� te� podejmowa� m.in. Jacek Filek.
Pseudowychowanie obejmuje określony rodzaj oddzia�ywań, które z pozoru
jawi �a sie� jako wychowanie i roszcz �a sobie prawo do bycia wychowaniem.
W rzeczywistości dzia�ania te przecz �a wychowaniu, gdyz� nie pe�ni �a z�adnych

45 TENZ� E, Jak z�yć?, s. 31.
46 TENZ� E, Świat ludzkiej nadziei, s. 296.
47 TENZ� E, Etyka solidarności, s. 88.
48 Tamz�e, s. 89.
49 TENZ� E, Świat ludzkiej nadziei, s. 298.
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prorozwojowych funkcji, jakie wychowanie spe�niać powinno50. Filek wy-
róz�ni� cztery postaci (pseudo)wychowania:

1. wychowanie nieadekwatne � nie uwzgle�dnia ono sytuacyjnego kontekstu
dotycz �acego samego wychowanka, jak równiez� rzeczywistości spo�eczno-
kulturowej, w której on z�yje;

2. wychowanie fikcyjne � u jego podstaw znajduje sie� rozpad relacji mie�-
dzy uczestnikami sytuacji wychowawczej. Wychowawca i wychowanek nie
potrafi �a wspó�dzia�ać i wspó�odczuwać, a kaz�dy z nich d �az�y do realizacji
w�asnych celów;

3. wychowanie wyobcowane � charakteryzuje sie� rozbiez�ności �a mie�dzy
wytworem a celem oddzia�ywania. Podejmowane jest bowiem nie ze wzgle�du
na dobro rozwojowe wychowanka, lecz staje sie� instrumentem s�uz� �acym osi �a-
ganiu innych celów;

4 wychowania zaw�adaj �ace – jego istot �a jest dominacja wychowuj �acego
nad wychowywanym, która zmierza do ca�kowitego podporz �adkowania osoby
wychowanka osobie wychowawcy51.

Refleksje� na temat pozornych form wychowania, w sposób szczególny na
gruncie wychowania religijnego, podj �a� równiez� sam Tischner. Przestrzega�
przed skutkami tzw. pedagogiki totalistycznej, „która świadomie lub nieświa-
domie, wyraźnie lub w zamaskowany sposób d �az�y do tego, by dać wycho-
wawcy prawo do uczynienia z siebie wzoru wychowania”52. Zdaniem filozo-
fa, kaz�dy, kto zajmuje sie� wychowywaniem, powinien wpierw kszta�tować
siebie samego, dbać o w�asn �a doskona�ość, by później pracować nad wycho-
waniem innych. Wychowawca totalistyczny zaś z racji pe�nionego „urze�du”
przyjmuje postawe� godnego do naśladowania. Celem wychowania nie jest
i nie moz�e być bowiem ukszta�towanie cz�owieka bezkrytycznego wobec
autorytetów. Najg�e�bszym problemem wychowawczym nie jest takz�e określe-
nie, w jaki sposób panować nad cz�owiekiem, lecz poszukiwanie sposobów,
aby obudzić w nim cz�owieczeństwo53.

50 Zob. J. GARA, Socjopatologia wychowania – upozorowanie i fikcyjność, „Resocjalizacja
Polska” 3(2012), s. 215.

51 Zob. J. FILEK, Fenomenologia wychowania, w: TENZ� E, Filozofia jako etyka, Kraków:
Znak 2001, s. 100 n. (tekst w oryginale zatytu�owany Pseudowychowanie pierwotnie by� druko-
wany w „Studiach Filozoficznych” 10(1984), s. 165-178).

52 J. TISCHNER, Świat ludzkiej nadziei, s. 38.
53 Zob. W. BEREŚ, A. WIE� CEK, Tischner – z�ycie w opowieściach, Warszawa: Świat Ksi �az�ki

2008, s. 9.
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*

Filozofia wychowania wnosi cenny wk�ad w określenie podstaw, sensu
oraz perspektyw rozwojowych pedagogiki54. Jest obszarem interdyscyplinar-
nych analiz nad fenomenem wychowania, który zajmuje sie� analizowaniem
myśli filozoficznej, rekonstruowaniem czy tez� tworzeniem konkretnych kon-
cepcji cz�owieczeństwa, jakie s �a lub mog �a znaleźć sie� u źróde� dzia�ań wy-
chowawczych. Owo „bycie u źróde� wychowania” nie oznacza ich instrumen-
talnego wykorzystania. Stanowi przede wszystkim potrzebe� krytycznego na-
mys�u nad tymi koncepcjami, by mog�y one stać sie� impulsem do poszukiwa-
nia dróg wspomagania uczestników procesu wychowania w ich rozwoju na
drodze do dobra w wymiarze osobistym i wspólnotowym.

Myśl filozoficzna Edyty Stein oraz Józefa Tischnera jest bogatym źród�em
wiedzy o cz�owieku i jego wychowaniu. Studium nad ni �a pozwala odkryć nie
tylko zwi �azki filozofii z nauk �a o wychowaniu, ale takz�e realn �a troske� autorów
o osobe� ludzk �a. Oboje w swoich rozwaz�aniach wychodz �a bowiem od pytania:
kim jest cz�owiek?, jaka jest jego natura? czy potrzebuje on wychowania?
Poszukiwania te znalaz�y sie� u podstaw opracowanych przez nich koncepcji
wychowania. Uje�cia te, dzie�ki silnemu osadzeniu na twierdzeniach antropolo-
gicznych, wskazuj �a na moz�liwości, istote�, strukture� i cel wychowania. Edyta
Stein podkreśla role� podmiotowego i spo�ecznego wymiaru kszta�towania,
Tischner natomiast akcentuje znaczenie relacji wychowawczej.
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PEDAGOGICZNE ASPEKTY FILOZOFII PERSONALISTYCZNEJ
EDYTY STEIN I JÓZEFA TISCHNERA

S t r e s z c z e n i e

Artyku� mówi o poszukiwaniu pedagogicznych aspektów myśli fenomenologów – Edyty
Stein oraz Józefa Tischnera. Ich filozoficzne dociekania otwieraj �a wspó�czesn �a pedagogike� nie
tylko na wiedze� o cz�owieku, ale takz�e nowe perspektywy myślenia o jego wychowaniu na
drodze redukcji fenomenologicznej. Kaz�dy z tych autorów wychodzi od pytań zasadniczych
– o nature� i istote� bytu ludzkiego - by naste�pnie móc dostrzec tkwi �acy w cz�owieku wewne�trz-
ny dynamizm, tak waz�ny dla osobowego rozwoju i doskonalenia.

S�owa kluczowe: wychowanie; antropologia; filozofia wychowania; fenomenologia.

PEDAGOGICAL ASPECTS OF EDITH STEIN‘S AND JOSEPH TISCHNER‘S
THE PERSONAL PHILOSOPHY

S u m m a r y

The article talks about looking for the pedagogical aspects of thought phenomenologists
- Edith Stein and Joseph Tischner. Their philosophical studies open modern pedagogy, not only
on the knowledge of man, but also a new perspectives of thinking about his upbringing in the
way phenomenological reduction. Each of these authors begins their searches with a fundamen-
tal questions - about the nature and essence of the human being, would then be able to percei-
ve inherent in a man the internal dynamism, so important for a personal development and
improvement.

Key words: education; anthropology; philosophy of education; phenomenology.


